Weaver

Twin layers on the edge of pattern
past and present.

Empties, fulls, fulls, empties
Granny Sania whispers.

Granny Sania lost her senses
last year.

Recalling Granny Sania

| feel my own senses loosening, or
my senses losing me

(the order is inconsequential).

The air turning thick

enters the mouth like a gag, one
you want to light and hear explode.

In amongst all this mess

you must rise and walk

the kerb, your arms forming a T,
keeping your balance and spine straight,
keeping on up, else it's down,

and down is dark, so willy nilly

neck another breath ignoring

the spiking lungs.

My days and nights (numbered?) are obverse and reverse:
feel like moving on, yet

you're pulled back
with Granny Sania behind you

with her empties, fulls, fulls, empties.

Ewa Izabella Glinska

translated by Marek Kazmierski




Tkaczka

Dwie warstwy na krawedzi wzoru
przesztosc i terazniejszosc.

Pustyj, potnyj, potnyj, pustyj
szepcze babcia Sania.

Babcia Sania postradata zmysty
w zesztym roku.

Na wspomnienie babci Sani

sama odchodze od zmystow, albo
zmysty odchodza ode mnie

(nie wazne w jakiej kolejnosci).
Powietrze wokét gestnieje

i wchodzi w usta jak szmatka, ktorg
chciatoby sie podpalic i ustyszec huk.

Przy catym tym rozgardiaszu

trzeba wstawac i chodzic¢

po krawezniku z rekoma w ksztatcie T,
trzeba tapaé réwnowage i pion,
trzeba do gory, bo jak nie to w dot,

a w dot to strach, wiec na tapu capu
tapie sie kolejny oddech ignorujac
ktucie w ptucach.

Moje dni i noce (policzone?) sa jak awers i rewers:
chciatoby sie do przodu, jednak

ciagnie w tyt
a za plecami babcia Sania

i jej pustyj, potnyj, potnyj, pustyj.

Ewa Izabella Glinska

Warszawa, 21.03.2010




